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TE R R O R  UKRAIŃSKI
F u la  t e r r o r u  u k ra iń s k ie g o , k tó r a  w  l is to p a d z ie  n ie c o  o p a d ła ,  

w e z b ra ła  t e r a z  -p o n o w n ie  z n ie b y w a łą  g w a łto w n o śc ią . Z ja w isk o  to 
p rz y b ra ło  ta k ie  ro z m ia ry ,  że  p rz y  n a jle p s z y c h  c h ę c ia c h  t r u d n o  
w  n im -w id z ie ć  p o c z y n a n ia  ja k ic h ś  z a n a re h iz o w a n y c h  je d n o s te k ,  czy  
lu ź n y c h  n ie o d p o w ie d z ia ln y c h  g ru p e k . '*

A b y  z ro z u m ie ć  is to tę  teg o  z ja w is k a ,  t rz e b a  so b ie  p rz y p o m n ie ć  
.szereg , fa k tó w , ja k ie  s ię  w y d a rz y ły  o d  la ta  u b ie g łe g o  ro k u . W lip c u  
1343 ro z rz u c o n o  w śró d  p o ls k ie j  lu d n o śc i Z iem i C z e rw ie ń sk ie j  u lo t ­
k ę  p o d p is a n ą  p rz e z  O rg a n iz a c ję  U k ra iń s k ic h  N a c jo n a lis tó w  N ie ­
p o d le g ło śc io w c ó w  t. j. p rz e z  g ru p ę  B a n d e ry ,  n a js iln ie js z ą  u k ra iń s k i)  
o rg a n iz a c ję  p o d z ie m n ą . U lo tk a , p o z o rn ie  u g o d o w a , w z y w a ła  P o la ­
k ó w .d o  u z n a n ia  u k ra iń s k ie j  p a ń s tw o w o ś c i  n a  te j z iem i. P o w k v r ia -  
n»  ta m  ró w n ie ż , ze  U k ra iń c y  m aj.}  d o ść  s iły , b y  s ię  p rz e c iw s ta w ić  
p o lsk im , p la n o m , p ty m , k tó rz y  te m u  n ie  w ie rz ą , „ d o w io d ą  teg o  
t /  p r a k ty c e " .  Była" to o c z y w is ta  pogróżka-, k tó r a  je d n a k  W  n icz y m  
» iu  - z a c h w ia ła  s ta n o w is k a  P o la k ó w . N ie d łu g o  po  u k a z a n iu  sto  rej 
u lo tk i  w ie lo p o l s k i c h  ro d z in  cios .d o  l is ty ,  W zy w a jące  je  <lo n a ­
ty c h m ia s to w e g o  o p u sz c z e n iu  m ie js c  z a m ie s z k a n ia  p o d  k a r ą  ś m ie r ­
ci. R ó w n o c z e śn ie  p o c z ę to  m a lo w a ć  s p e c ja ln e  z n a k i  n a  m ie s z k a ­
n ia c h  P o la k ó w . B y ła  to  n a  r a z ie  ,.w o jn a  n e rw ó w " . A le  ró w n o c z e ­
śn ie  już. w  s ie r p n iu  1943 z a c z ę ły  s ię  z d a rz a ć  o r a z  częstsze. - z . - y "i - 
k i m o - d o f /a n ia  p o je d y ó c z y c h  P o la k ó w , ja k o b y  p rz e z  ,.n ie o d p o w ie ­
d z ia ln e . je d n o s tk i" .  W e w rz e ś n iu  i p a ź d z ie rn ik u  , w y p a d k i  te  s ta ły  
s ię  c o ra z  czę s tsze , p rz y  c zy m  w y b i ja n o  ju ż  c a le  ro d z in y , szczeg ó l­
n ą  „ u w a g ę "  z w r a c a ją c  n a  in te l ig e n c ję ,  a ie  n ie  sz c zę d zą c  te ż  c h ło ­
pó w , k o le ja rz y  i tp .

M e tro p o li ta  S z e p ty c k i  w  liś c ie  p a s te r s k im  w e z w a ł lu d  u k r a iń s k i  
do  o p a m ię ta n ia ,  j e d n a k  z  p o w o d u  ja w n e g o  b o jk o tu  ze  s t r o n y  czę ­
ści Rh - u  g r . k a t  l i s t  leń- n ie  o d n ió s ł p o ż ą d a n e g o  s k u tk u .  P r a w d o -
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K om itetu, k tóry  pora tym  w  swoich kom órkach pow iatowych p ro ­
w adził akcję za uspokojeniem  nastrojów . Tem u być może, ale ró ­
w nież reresjom  niem ieckim , należy przypisać spadek te rro ru  w li­
stopadzie.

W październiku ukazał się „kom unikat" banderow skicj OUN. 
Twierdzi on, że przyczyną tego co się dzieje, je s t przedew szystkim  
postaw a Polaków  od roku 1918, nie m niej jednak  potępia m ordy 

• i oświadcza, że „wszystkie ak ty  te rro ru , bez względu na to skąd 
pochodzą, kierow nictw o OUN. będzie uważało za działalność obcych 
agen tu r i będzie je  bezwzględnie zwalczać".

Tymczasem w końcu grudnia akcja terrorystyczna znów w zro­
sła. Nadchdozą ciągłe wiadom ości o masowych rzeziach, dokony­
wanych przez duże, doskonale zorganizowane i uzbrojone bandy. 
Ale n ik t nie słyszał o tym, by kom órki OUN. (a istn ieją  one p rze­
cież w  praw ie każdej wsi) próbow ały się tej akcji p rzeciw staw iać .' 
S tw ierdzą to jasno, że oświadczenie prow odu OUN. z października 
było nieszczere, obliczone na zdezorientow anie Polaków.

2e akcja terrorystyczna je st planow a, o tym  świadczy cały 
szereg faktów , choćby ten, że o tej sam ej godzinie dokonywano 
napadów  na oddalone objekty  pewnego typu, jak  np. na leśniczów­
ki kolo Rawy Ruskiej, Mostów W ielkich i K am ionki Strurniłow ej. 
Udział ludności m iejscowej je s t całkiem  pewny, ona bowiem w ska­
zuje bandom  m ieszkania polskie we wsiach o ludności mieszanej. 
Fozatym  jasna je st rola w ielu księży, nauczycieli etc. członków 
OUN.

Za m asowe zbrodnie dokonyw ane na ludności polskiej odpow ia­
da przede w szystkim  kierow nictw o ukraińskiego św iata podziem ­
nego. działającego być może nieśw iadom ie, n a  korzyść kogo inne­
go. kto patrząc ze w schodu na to, co się tu  dzieje, zaciera ręce.

Stanow isko ludności polskiej w  .tej tak  groźnej sy tuacji podyk­
tow ane być m usi interesem  Ponstw a i jednostki. Ucieczka za San 
byłaby tylko spełnieniem  m arzeń terrorystów , k tórzy wiedzą, żc 
nie w ytępią w sz-ytkich Polaków, ale liczą na to, że większość lud­
ności polskiej przerażona w yw ędruje na zachód pozostaw iając 
„zwycięzcom" oczyszczony teren. > T rw ając  jednak  n a  posterunkach 
mc możemy dać się w yrzynać jak  barany. T rzeba wszelkim i siła­
mi w zm acniać i konsolidować akcję sam oobrony, nie licząc w  żad­
nym w ypadku na — jakże zaw odną — pomoc naszego głównego 
wroga, jakim  są Niemcy. Zdecydowanie, czujność, w ykorzystanie 
wszystkich środków  do obrony, oraz gotowość do poniesienia naw et 1 
ofiary k rw i i życia w  obronie swoich rodaków, nadw ątli śmiałość- ■
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w ręgów  i zm nie jszy  w ła sn e  s tra ty . P ow odzen ie  sam oobrony  za le ­
ży «d so lid a rn eg o  w sp ó łdz ia łan ia  w szystk ich  i p o słuchu  k ie ro w ­
nikom  i dow ódcom  sam oobrony . O ile gdzie  żyw ioł po lsk i je s t 
la k  słaby ,' że n ie  m oże liczyć n a  zo rgan izow an ie  sam oobrony , ro z ­
p rószone rodz iny  po lsk ie  w in n y  się sk u p iać  tam , gdzie je s t  w ięcej 
Po laków .

N aród  po lsk i w k racza  w  końcow y o k res  w ojny , k tó ry  będzia dla 
n as najcięższym . M usim y sk u p ić  w szystk ie  n asze  siły, by  d o trw ać  
do tych  czasów , ju ż  bard zo  b lisk ich , gdy  na  szalę sp raw ied liw ośc i 
położym y w szystk ie  nasze k rzy w d y  do słusznego  rozsądzen ia .

Z A G R A N I C Ą
ZMIANA KONSTYTUCJI ZSRR W  OPINII ANGIELSKIEJ

P rasa  angielska om aw ia szeroko  zm ianę konstytucji ZSRR w kie­
runku przyznania w iększej niezależności republikom  zw iązkow ym . 
Ogólnie przypisuje się w zw iązku z tym Stalinow i naw rót do im pe­
ria listycznej polityki Rosji carskiej, przy czyni komunizm z rzędu 

■ hasła  ideologicznego i spo łecznego  zszed ł do roli narzędzia  ułatw ia- 
: nia polityki im perialistycznej. Anglicy c h ę tn e  dopatru ją  się w zm ia­

nach zaszłych  ostatn io  w  Rosji dąż mia do p rzekształcen ia  Związku 
Sow ieckiego w im perium, w zorow ane na brytyjskiej W spólnocie N a­
rodów . Celem m etam orfoz rosyjskich . ma być skłonienie szeregu 
państw  do szukania bezp ieczeństw a w  federacji z > Związkiem  So­
wieckim . Mimo stw orzeń a sam odzielnych kom isariatów  spraw  zagr. 
w  poszczególnych republikach, polityka zagraniczna Rosji pozostanie 
bez zmian. Reforma prow adzona będzie etapam i i m raz ie  ty łka 6 
lub 7 republik u tw orzy  sam odzielne kom isariaty spraw  zagr. Będą 
to  republiki: ukraińska, b iałoruska, k a re lo -l iń sk a / litew  .fca, "łotew ska 
W  .związku Zmiany konstytucji są  w ięc zach :ią d a tych republik, 
i estońska z tym , zdaniem  prasy angielskiej i konflikt polsko-sow iecki 
w chodzi w  now ą fazę, gdyż od tej pory pretensjo  sw e b ę d .ic  w nosić 
nie ZSRR lecz republiki ukraińska, b iałoruska i litew ska.

Komisarzem spraw  zagranicznych Ukrainy zam ianow any zo sta ł 
, Kornijczuk, g łów ny w ykonaw ca w szystk ich ' e tapów  zadrażnienia 

i zerw ania stosunków  z rządem  polskim.
W  S tanach Zj. w yraża się pow szechnie obaw y, czy reform a ustroju 

sow ieckiego nie stanow i podstaw y do u tw orzenia rządu polskiego 
w M oskw ie. Faktem  jest, żc taić zmiany w konstytucji zw iązkow ej 
jak i m ianowanie Kornijczuka dow odzą zaostrzen ia  wojny nerw ów  
prow adzonej p rzez  ZSRR z Polską i Anglosas&mi.

SY T U A C JA  WE W ŁOSZECH .
O sta tn i tydzień  n ie  p rzy n ió sł żadnych  pow ażnych  zm ian  w  sy ­

tu a c ji w o jskow ej n a  f ro n ta c h  w łoskich . G łów ny c ięża r w ark leży 
dale j w  re jo n ie  C assino. O ddziały  am ery k ań sk ie  zbliży ły  się do 
sam yćh p rze  tf m ieści te  jo  m ia s t a. T oczą się w alki,' p rz e ra s ta ją c a  '
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gw ałtownością w szystkie dotychczasowe bitw y wc .Włoszech. Anie-, 
•vkanie ; koncentrow ali niewidziane dotychczas ilości arty lerii, roz­
b ita  jac ja j ogniem tw ardy  opór niem iecki. Obie strony donoszą

f k k h  • t i  w lasnvch i przeciw nika: Na północny zachód 
.A  !J ;'-riń,. •' •.cni* wałcza, z podobną, gw ałtownością o ma-<
uv ,/V>rski M onte Cassino, zagradzający, dostęp do drogi wiodącej 
uo 'l 'ry ie u  Oddziały : przym ierzonych zbliżyły się już pod sam 
szczyt‘Mor.:.- C.:-;:-;ino i są o półtora km. od szosy rzym skiej. vV re ­
kinie Cistern.' Niemcy kontratakow ali kilkakrotnie, _ w ypierając 
przejściowo A liantów  ze zdobytych pozycji. Jednakże ponowne 
atak i Angiosasów doprowadziły ichtznów  do przedm ieść Cistcrny.

W rejonie przyczółka N ettuno Niemcy skoncentrow ali 5 dywizji 
do k o n tra tak ó w ,' k tóre jednak  w  ciężkich w alkach zostały odrzu­
cone Sprzym ierzeni do d o k o n a n i u  przegrupow aniu w ojsk p rzystą­
pili znów w ostatnich dniach do akcji zaczepnej, k tó ra  daje po­
wolne, lecz stale postępy.

Lotnictw o Sprzym ierzonych bom bardow ało port w  Talonie, po­
łączenia kolejowe między F rancją  a W łochami, S tra to  i Weronę. 
N ależenie działań pow ietrznych z obu stron  jest duże. W dniu 
ft bT'i lotnictwo alianckie wykonało 1.500 lotów  bojowych nad 
W tóćhami bez strat. Niem cy dokonali pierwszego wielkiego n a ­
lotu na przyczółek N ettuno form acją 120 samolotów, z k tórych l-» 
zestrzelono. . . .

OPERACJE NA ZACHODZIE
W ostatnim  okresie operacje lotnicze Sprzym ierzonych na Z a­

chodzie zw racają się coraz w yraźniej i z rosnącą, siłą przeciw  lo t­
niskom , umocnieniom i objektom  w ojskowym  nad  Kanałem-. 
W  dniu 5 hm. w ielka form acja ciężkich bombowce w am erykań­
skich zaatakow ała (i lotnisk w  środkowej F rancji, inne zaś fo rm a- 
cie mieszane bom bardow ały szereg lotnisk w północnej Francji. 
W ci-’gu nas[cpnvch '  dni pow tarzane były a tak i na lotniska we 
F rancji i obiekty  w P aś de Calais. W dniu  5 brn. ciężkie bombow­
ce  amerykańskie zalakow ały  F ra n k fu rt nad  M enem a w  dniu  8 bm. 
pów tórzyły nalo t na te miasto. B erlin  bom bardow any -był. pty.ee. 
Moski ty. .

W parlam encie bry ty jsk im  odbyła się dyskusja nad bom bardo­
w aniem  m iast n iem ieckich .. Z powodu pro testu  pew nych członków 
Izb przeciw  kontynuow aniu  niszczycielskich nalotów  na 'm iasta 
niemieckie, doszło’ do om ówienia raz jeszcze tej sprawy. Wynik 
dvskuyii i w yjaśnień au toratyw nych wykazał, że bom bardow anie 
oś-odkćw przem ysłu i adm inistracji w  Niemczech doprowadza 
w alnie 'do 'skrócenia czasu w ojny. Przez zm uszanie Niemców do 
trzym ania 80 proc. swego lo tn ictw a myśliwskiego w Rzeszy, .osią­
gnięto sukcesv na fron tach  bojowych w Rosji i na Południu. Bom­
bardow anie Hamburga- przyniosło Niemcom s tra tę  400. milionów 
goćh-in pracy s zniszczenie Essen, wyelim inowało z. w ojny zakłady 
Kruppa’. Anglia nie rozpoczęła tej w ojny. Zanim  pierw sza bom ­
ba angielska w ybuchła na terenie Niemiec, W arszaw a i R otterdam  
leżały już w  gruzach. .....  ....  -----
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NA PÓ ŁN OCY
P o stęp y  sow ieck ie  na  froncie  Z a to k a  Fin:-''.a — L uga oe byw ają  

się  o sta tn io  w  m n ie jszy m  już tem pie . Nie m nie j p rze to  oczyszczone 
zostało  zu p e łn ie  z N iem ców  lew ebrzeże  N arw y . L im a ko le jow a 
P sków  — N a rw a  zosta ła  p rzec ię ta  a br.rd/.iej n a  p o łudn ia  w o jska  
sow ieck ie  doszły do w schodn ich  brzegów  jez io ra f P ejpus. Na p ó ł­
nocny zachód  od N o w o so k o ln ik jR o s jan ie  dokonali now ego p rz e ­
łam an ia  f ro n tu  w  k ie ru n k u  g ran icy  ło tew sk ie j.

W Ł U K U  D N IE PR U
Podczas gdy  w  re jo n ie  K an iow a trw a  ro zb ijan ie  otoczonych 

w  tró jk ą c ie  S m ie ła  — B ia ło ee rk iew  —- D n iep r 10-ciu dyw izji n ie ­
m ieckich , zestrze lono  do tychczas p rzesz ło  100 w ie lk ich  tr ui: p o r­
tow ców  Ju n k c rs a  ' z ao p a tru jący ch  otoczone dyw izje!) — R osą .n ic  
rozpoczęli w d n iu  5 bm . now e u d e rzen i^  w w ielk im  ty lu  \ /  t - j o ­
n ie  N ikópola. Po cz te rech  Ą nirch  ciężk ich  zm agań  E osjhn ie  do p ro ­
w adzi ii do zupełnego  z lik w id o w an ia  n iem ieckiego  p rzyczU ka  n a ' 
w schodnim  brzegu  D n iep ru , k tó ry  liczył 120 km . d ługości ' .<0 g łę ­
bokości, zdobyły  w ęzłow ą s ta c ję  A posio łow o n a  lin ii N ikopol— 
K rzyw y ltóg  i w reszcie  w  u k o ro n o w an iu  w ysiłków  za ję ły  w  dn iu  
S bm . N ikopol, o tacza jąc  p rzy  ty m  5 dy iz ji n iem ieck ich . N iem cy 
dokonyw ali gw a łto w n y ch  k o n tra ta k ó w  celem  u trzy m an ia  N ikopola, 
k tó ry  je s t o środk iem  p ro d u k c ji m an g an u  i d aw a ł N iem cem  270 m i­
lionów  kg. ru d y  m an g an o w ej, z a sp a k a ja ją c  po lew ę ich zap o trze ­
b o w an ia  n a  m an g an . (W drto s tw ierdz ić  n a  m arg inesie , że do w y­
p ro d u k o w an ia  jed n eg o  czołga, p o trzeb a  • 1 io n n y  ru d y  'nrro .gaau). 
P rzez  u p ad ek  N ikopo la  zagrożony  je s t pow ażnie  K rzyw y R óg ze 
sw ym i k o p a ln ia m i. żelaza. A rm io  sow ieckie m a sz e ru ją  s u —ukim  
luk iem  n a ''fro n c ie  300 km . n a  C hersoń  i M iełaji u\v. 'R a n k ie m  dn ia  
9-go by ły  o GO km . od C herson ia . W  w alce  o N ikopol N iem cy s t r a ­
cili .15 tysięcy N abitych i dw a tysiące  jeńców . ’ N a lew ym  brzegu  
D n iep ru  w czasie lik w id ac ji n iem ieck iego  p rzyczó łka  rozb itych  
zostało  7 dyw iz ji n iem ieck ich . W ieczorem  d n ia  6-gp bm . 200 s a ­
m olo tów  sow ieck ich  zb om bardow ało  H elsink i. F inow ie donoszą 
o 38 zab ity ch  i 232 ran n y c h  o fia rach  n a lo tu . B om bardow an ie  stoi 
W zw iązku  z k am p an ią  p ra sy  sow ieckiej p rzeciw  F in lan d ii i po ­
now nym  o:d rzężeniom , udzielonym  je j p ‘ av. w i  SlmvV.v S jędn . 
W H e ls in k ach  odbyto  się ta jn e  nosiedzen ic  rząd u  fińsk iego .

D A L E K I W SCHÓD
W  d n iu  31 s ty c z n ia  A m ery k an ie  rozpoczęli ląd o w an ie  n a  w y ­

sp ach  A rch ip e lag u  M arsh a lla , leżącego już. w  głębi jap o ń sk ie j sfo­
ry  o b ro n n e j: W dn iu  S-go lu tego  w szystk ie  w y; <.~py a rc ilp c la g u  
p rócz jed n e j z n a jd u ją  się ju ż  w  rę k u  A m erykanów : Po zr,jęciu 
w ysp A rch ip e lag u  G ilb e rta  • i. w  po łączen iu  z  -u k ce r-m  "b 'c n y m . 
S p rzy m ie rz en i odzysku ją  n ic  ty lko kontrolę- t r u ’ ar'v . . p
n iąm i Jap o n ii z  z d o b y ty m i.n a  P a c y fik u  ie rca rm a , H o : m c v.-y-.
p ad o w ą  p rzec iw  w yspom  jap o ń sk im . ■ •
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W K R A J U
TERROR W WARSZAWIE.

'■ \ odpowiedzi na szalejący w Warszawie od połowy październi- 
‘ a " r,)r niemiecki, dokonane udanego zamachu na szefa policji 
! , ^czef5’ ocIPov>'iodzialncgo za masowo egzekucjo i mordy, war-
szMriS\.e. Kuczera został zabity wraz z 5-ma innymi, zbrodniarzami 
niemieckimi. Na ten odwet samoobrony Niemcy odpowiedzieli roz- 
s.rzeiamem stu zakładników, nałożeniem na mieszkańców Warsza ­
wy kontrybucji w kwocie 100 milionów zł. oraz zamknięciem lo- 
<cah rozrywkowych. Od dnia 15 października ub. roku rozstrzela­
no pubuezme w Warszawie 1007 osób, nie licząc o wiele liczniej­
szych mordow po więzieniach, w ruinach ghetta itd 
OBOZY.

W połowie listopada w obozie w Oświęcimiu odebrano funkcje 
najwybitniejszym oprawcom i katom. Władze niemieckie tw ier­
dzą. ze m oni dokonywali masowych morderstw, rzekomo bez wie­
dzy ,władz policyjnych. W grudniu zarządzono spalenie baraków 
przy .wydziale policyjnym; zapewne dla zniszczenia dowodów dzia- 
.lainoscu samego istnienia takiego wydziału. Bicie więźniów.usta- 

, me i;3 przes^ P stwa obozowe (z .ucieczką włącznie) 
n  ^ u zakazane- Praca więźniów została zmieniona na lżejszą —- 
I o do one wiadomości nadchodzą i z innych obozów. Jasne jest' że 
w roku swej ostatecznej klęski Niemcy usiłują zatrzeć ślady swyelh 
zbrodni i okrucieństw. y ^
W ZAMOJSZCZYŻNIE.

n-„iPr 3 l a t i7amo iSki„ .Z?.ajduje siQ po wysiedleniu ludności polskiej pod zaiządem Sb. Nieliczni tylko Polacy nie zostali wysiedleni i są 
najem nikam i u Niemców. Polska własność ziemska, w ? S  czy
a m rńeisz^m ld11̂ 6' WlQksz\  własnością ziemską adm inistruje SS a mruejb..ą oddano memeom besarabslckn. W wyniku przeprowa-
zostelv S S ' ,  T iC 20 d0 30 gospodarstw! S Ł czostałj wszelkie siady polskości i religii chrześcijańskiej Krzyże
1 ,5 * ,^  USUniSt0> natomiast wzniesiono u wjazdu do każdej w f  .

elioki zc znamem swastyki. Władzę we wsi sprawuje Dorf-ahrer 
któremu Niemcy winni są posłuszeństwa pod karą śmierci r

3n rovfmez, funlccje urzędnika stanu ewminego. — Gospo- 
nv r t  J r  2upełn,« bezpiemężna. Specjalny bank dokonuje wymia- 
!tL i' V rolnych ,n.a niezbędne gospodarzom produkty. Tak wy­
gląda „nowy porządek na zagrabionej brutalnie polskim chłopom
ich odwiecznej ziemi. -  W ostatnim czasie w miarę z b l iż a n ia ^  
do lubels,.czyzny frontu, wśród niemieckich kolonistów w znsnoj- 
....czy/me zaczyna panować uczucie rozpaczy. Raz iuż stracili or i
p i lS a m f ' “  ■icra! ich * B' " rabi » « £  w 3 * » “
PRZERW A W BRANICACH.
n - IfnsptnT ^ ly tGrr-r, P°lityC2ny sprawia, że aie zwraca się uwagi 
, *fkt P»£erwy. jaka nastąpiła w łapankach i innych formach 
branki co Rzeszy. Działalność Arbejtsamtów na tym polu ustała 
» lunął zupełnie, ren .,sam objaw notuje się i w innych • krajach 
okupowanym. P o c z y n a  je*t p rz e H e w ^ k io m  £
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n ie  p rzem y słu  R zeszy  przez  n a lo ty  a lian ck ie . P rzerw a  w  akcji 
b ra n k i d ow odzi z m n ie jszen ia  s ię  n iem ieck ieg o  aparatu  p ro d u k cy j­
neg o  oraz o lb rzy m ieg o  ch aosu  na teren ach  p rzem y sło w y ch , p od d a ­
n y c h  b o m b ard ow an iu , k tó ry  N iem cy  boją  s ię  zw ięk sza ć  przez śc ią ­
g a n ie  n o w y ch  s ił roboczych . Z n am ien n ą  je s t  rzeczą, ze przy tym  
tak  o sła b io n y m  pob orze rąk  roboczych , n r m ie c k n  Izba Lckrirrlta 
w  K ra k o w ie  w y d a ła  za rząd zen ie , aby w y s ła n o  do R zeszy  400-tu  
lek a rzy , n ie  ty lk o  k a w a leró w , a le  i żo n a ty ch  z jed n y m  dżieckierń,. 
p rzy  czy m  ja k o  m ie jsce  sk ie r o w a n ia  z reg u ły  oznacza się  w  im ie n ­
n y ch  w e zw a n ia ch  jed n o  z w ięk szy ch  m ia st za ch od n ich  N icm icć.
S k u t k i  e w a k u a c j i .

N ie  ty lko  L w ó w  o b ję ty  z o sta ł akcją  op różnan ia  m ieszk a ń  dla  
E w ak u ow an ych  ze  W schod u  w o jsk o w y c h  i cy w iln y ch  b iur i u rzęd ­
n ik ó w  n iem ieck ich . W L u b lin ie  se tk i rodzin , w  tym  a d w ok ac i i le ­
karze, w y rzu ca n e  są z m ieszk a ń  bez p rzy d z ia łu  n o w y c h . . K ażd y  
m u si sta ra ć  s ię  na w ła sn ą  ręk ę  o d ach  nad g ło w ą . Zc w zg lęd u  na 
m o żliw o ść  p o w tó rn y ch  e k sm isji p o szu k iw a n e  są p rzed ew szy stk im  
m ieszk a n ia  n a jszczu p le jsze  o n ajg o rszy m  w y g lą d z ie , dające  g w a ­
ra n c ję , że  lo k a to rzy  ich  n ie  b ędą  u su n ięc i. W szy stk ie  lep sze  m ie ­
szk an ia  za jm u ją  N ić m cy  p rzy b y li ze  W schodu i P o łu d n ia . M iejsk ie  
biu ro  k w a ter u n k o w e  “w  W a rszaw ie  p rzy g o to w u je  e k sm isję  500 ro­
dzin  z o s ied la  d la  b ezd o m n y ch  n a  Ż olib orzu , gd zie  p o w sta ć  m a  
obóz p r z ejśc io w y  dla u c iek in ie r ó w  ze W schodu. W catym  K raju  
trw a  ak cja  z a jm o w a n ia  k la sz to ró w  n a  p o m ieszczen ia  d la 'w ojska.

P O W IE W  K L Ę SK I.
J ed n ą  z grup  w „ród  ludności, n iem ieck ie j  no Z iem iach  Z achod­

n ich  s ta n o w i m ło d z ież  szk o ln a , k iero w a n a  tu z  te re n ó w  b om b ard o­
w a n y ch  ca ły m i zesp o ła m i, w ra z  z p erso n e lem  n au czy c ie lsk im . 
U m łcszcza  s ię  ją w  m ia steczk a ch  p o w ia to w y ch  i le tn isk a ch , tw o ­
rząc  w ie lk ie  sk u p ien ia . W O stro w ie  W kp. sk o n cen tro w a n o  np. L u ­
ka b er liń sk ich  g im n a zjó w . P rzy b y ła  m ło d z ież  je s t  p la g ą  okolicy , 
n a w e t  N iem có w . A ro g a n ck a  i n ien a w id zą ca  b ezk ry ty czn ie  P o la ­
k ó w , ob jad a  s ię  fo r so w n ie , ja k  po ty fu s ie , dop u szczając  s ię  ra b u n ­
k ó w  p ro d u k tó w  ży w n o śc io w y c h  n a  lu d n ośc i. N a p ły w  u ch o d źcó w  
•z R zeszy  p o g orszy ł s to su n k i w śró d  „ tub ylczych "  N iem ców , zao­
strza jąc  sta re  p r z ec iw ie ń s tw a  m ięd zy  B a łta m i, W nłyn iak am i, V o lk s-  
d e u tsch a m i Ud. C ałe g ru p y  o sa d n ik ó w  niem i; ck ich  z  W ołynia  
u ciek a ją  z za m ia rem  ud an ia  s ię  na W ołyń , w  p r z ew id y w a n iu  r y ch ­
łeg o  k o ń ca  w o jn y . N a to m ia st w śród  u ch o d źcó w  z H am burga  p rze­
w a ż a  p rzy g n ęb ien ie  i rezy g n a cja . W ładzo sta ra ją  się  przeto  izo io -  
lo w a ć  ich  od  reszty  lu d n o śc i. N a  Ś lą sk u  p a r ly jn ic y  n iem ieccy  
i V o lk sd cu tsch e  coraz pow szechn iej' sta ra ją  s ię  z a s łu g iw a ć  P o la ­
kom  i u trzy m y w a ć  z n im i dobre stosun k i.

KRONIKA ZIEMI CZERWIEŃSKIEJ
N o w a  f a l a  r z e z i .  N ie ma dttia, by nie doch od ziły  nas w ia d o ­

m ości o form alnych rzeziach, dokonyw anych w  różnych pow iatach  
Ziem i C zerw ieńsk iej na bezb  onnej ludności polskiej przez bandy  
•ukraińskie. Z końcem  styczn ia  rozp ęta ła  się  now a faza zorgan izow a­
nych m orderstw , popełn ianych przez uzbrojone i jednolicie  k ierow ane  
ban dy na leśn iczych , gajow ych, lekarzach i w o g ó le  w yb itn iejszych
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t'olakaciv. V-. ,*zv.u» "ię przy tym kobiety i dzieci. W miejscowości 
Manaczówka a x !  ’Przemyślanami wymordow ano jednej nocy 80 l oia- 
kuw, -‘-w ■Brzeżsń.tzszy-żaie 57-nii'u, w Chryniu 13. rodzin, w  F op ław - 
cncit 50 osób, w M asowej pod Podhajcami 45 osób, w l odwysokun

•V°nocw 27 stycznia uzbrojone bandy ukraińskie napadły  na .domy 
ur/.ędnii.ów i fmikcjuimniuwy ■ Pniaków, za ję ty ch _ w  i.adlcśmctwm 
w Mostach. Koleino w yważano w  domaefl drzwi i do mieszkańców 
strzelano z b ro n i’ maszynowej i rzucano granaty. Napastnicy ubrani 
Jnyii. w mundury i hełmy niemieckie, uzbrojeni w  bron maszynową. 
Napad miał. t ło polityczne, gdyż nie stw ierdzono «'Sdzie- stadu ra ­
bunku. Przypuszczalnie dokonała  go banda wołynsko-ha icu t Bednar­
skiego,’ sifj-.iir.jcca iewicowo-naćjonalistyczne elementy ukraiński e._ i ej 
samej nocy’ napadnię ta  z o d a ły  nadleśnictwa w  Wiązowej, Zawoniach 
i Bełzie. Ofiarą napadów  tycłi pad ło  7 rodzin. 31 osób zosta ło  zabi­
tych i uh ci żito rainiycii. , .
•• Sa to jed»ak. drobne tylko dane, w yję te  z p raw dziw ego morza 

(..'irooności i zbrodni, które dotknęły  wiele domów i rodzm po.b.ucn 
im Ziemi Czerwieński ej. Zbrodnie to nie mają żadnego usprawiedli­
w ie n i :  Sa p iprostu dzikim w yładowaniem zwierzęcych msvynk.Ow. 
hajda'iiidczyznv. Nie m o ż n a ' ic h 'n iczy m  tłumaczyć. My I o .acy ; p rzez  
pó łto ra  wieku prowadziliśmy walkę o niepodległość, prowadzimy ją 
i dziśiai. Nigdy jednak środkiem ani celem naszej walki nie bym 
zbrodn ia ,  popełniana nocą na bc bronnych, kobietach i dzieciach. 
Nożem i hubką nie umiemy się posługiwać. .

Rzć-zie hajdamackie wywołują niekłamane z adow olen ie  u N ie u -  
e e w .  JZ-jednej strony doprow adza ją  one. do eksterimnacji ludności  
polskiej, ginącej pod nożem zbrodniarzy, z drugiej zas  s łużą  Niem ­
com za pre tekst do niszczenia całych, wsi usrainSKicn, j.uc to się  
f ziaje w  stanisławowskim i tarnop łsicirn. Zapewne i b o lszew icy  za ­
cierają ręce radości.  Mordy -na Polakach dostarczają  _ mi bowiem  
argumentów wyzwoleńczych w  stosunku do ludm-ści ukraińskiej., r Oli- 
tyczna i moralna czerń święci krw aw a tryumfy!

W e  L w o w i e .  Rozpoczęła się ewakuacja instytucji wojskowych. 
Część instytutu p ro ! /W e ig la  z - s ta ła  przeniesiona do  Częstochowy. 
Instytut Beringa jest w  trakcie pakowania się i zwija sw e  Labora-

Wziocie Łucka i Rówuego odbiło się w e Lwowie dużym zdenc i-  
■wowanicm w śród  Niemców i kierowniczych kół ukraińskich. W ydaje 
sic jednak, żc Pewne ośrodki polityczne ukraińskie myślą o sp ow o­
dowaniu ó Avst,rsia a w k rżdym razie napadów na ludność polską 
Wk to' było w Lucka, gdzie w czacie dw udniow ego „bezkrólewia . 
zorta,u’z:iw.;nc zo o .!y pogromy ludności polskiej przez banoy ukraiń­
skie, które przed wejściem Rosjan wycofały się wślad za Niemcami.

Na miejscu stracenia na pl. Zbożowym złożono nocą p izcu  icilicu . 
dniami wieniec cierniowy i dwa wieńce z choiny. ________ _

Kwitujemy odbiór kwoty 1,020 zł. — Hr. Gucio 1.000 z,., Stacua 
Z. 20 zl.j Antoś 350 ark. papieru.
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